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ŁATWO NIE BĘDZIE
Mam wiadomość dobrą, złą i jeszcze gorszą. Zacznę od 

dobrej. Jako grupa zawodowa mamy w nowym Parlamencie 
wyjątkowo liczną reprezentację: aż siedmioro posłów i jed-
nego senatora, czyli 1/70 całego składu. To grubo ponad 10 
razy więcej niż wynosi udział geodetów w populacji. Jeśli do 
tego dodamy „naszego” ministra rolnictwa, to można powie-
dzieć, że właściwie przejęliśmy władzę. Przyjmuję to z dumą 
i odbieram jako oczywisty sygnał, że nadajemy się do czegoś 
więcej niż wbijanie palików. Dobrze byłoby tego potencjału 
nie roztrwonić. Można by – w poprzek podziałów politycz-
nych – zbudować lobby geodezyjne, którego osią stałby się na 
przykład główny geodeta kraju. 

Zła wiadomość to taka, że w nowej kadencji władze geo-
dezyjne czeka wiele pracy. Opinię tę na łamach bieżącego 
numeru GEODETY potwierdzają zarówno „stary” główny 
geodeta kraju, jak i „nowy” prezes Geodezyjnej Izby Gospo-
darczej, a kropkę nad „i” stawia nasza ankieta, czyli głos 
ludu. Napisanie nowego prawa geodezyjnego, poprawa struk-
tury służby geodezyjnej, reforma funkcjonowania zasobu 
geodezyjnego (także w sferze obsługi interesantów), uporząd-
kowanie rynku prac geodezyjnych – to tylko niektóre z za-
dań wymagających pilnego rozwiązania. W żaden sposób nie 
podoła im kilkudziesięciu urzędników GUGiK. Jak sami się 
za to nie weźmiemy, to nikt tego za nas nie zrobi (i to była ta 
wiadomość jeszcze gorsza). I nie chodzi tu o zorganizowa-
nie kolejnej konferencji, z której koślawe wnioski po 3 mie-
siącach trafią na biurko GGK. To powinno być autentyczne 
włączenie się środowiska w budowanie rangi zawodu, czyli 
wzmacnianie gałęzi, na której wszyscy siedzimy. Na począt-
ku na pewno nie będzie łatwo, ale nikt nie obiecywał, że de-
mokracja będzie łatwa.
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